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Rozbieranie wampira. Erotyczne imaginacje i seksualne 
fantazje w romansach paranormalnych / metafizycznych 

(na wybranych przykładach)

Oficjalna i mocno w ostatnich latach lansowana moda na wampiryzm zdaje się 
obecnie nieco przebrzmiewać, ustępując pola fascynacji aspektami związanymi 
z epidemicznością i globalnym zagrożeniem, jakie reprezentują czy symbolizują 
zombie, które ekspansywnie zdobywają nie tylko film, seriale, gry, lecz także li-
teraturę czy komiks, nierzadko stając się rozpoznawalną marką (casus serii The 
Walking Dead). Jako spadkobiercy wieloaspektowych możliwości interpretacyjnych, 
związanych m.in. z epidemicznością czy zagrożeniami apokaliptycznego wymia-
ru, nie są one jednak nośnym tematem, jeśli idzie o stosunkowo nową konwencję 
literacką, jaką jest romans paranormalny. Ten odpowiednik tradycyjnej opowieści 
o miłości czy – w ujęciu bardziej bezpośrednim – niemożliwej do powstrzymania 
erotycznej fascynacji stanowi od wielu lat przedmiot niesłabnącego zainteresowania, 
będąc nie tylko pokłosiem mody na wampira w roli amanta; wszak, jak konstatuje 
Anna Gemra, „nieuchronnie (…) z każdym kolejnym tekstem wszystko zdążało ku 
temu, by wampirom literaturze przyznać większe prawa, uczynić z nich bohaterów 
rzeczywiście pierwszoplanowych”1. Tym samym więc „stojąc w pełnym blasku na 
scenie literatury, wampiry, pełne dumy z tego, kim są, domagają się, byśmy uznali 
je za pełnoprawnych i godnych szacunku członków społeczeństwa i nie zwracali 
uwagi na ich drobne wady, takie jak uprawianie kanibalizmu”2. Nic zatem niezwy-
kłego, że z czasem upostaciowania te stały się konstytutywnym składnikiem nowej 
pododmiany romansu, jakim jest paranormal romance, związanej z dążeniem do 
wykroczenia poza ustalone ramy klasycznej opowieści miłosnej, a więc takiej, któ-
rej cechy dystynktywne ugruntowała wieloletnia tradycja. Wedle Marii Bujnickiej, 
„schemat fabularny romansu (niezależnie od jego genologicznej klasyfikacji) jest 
na ogół ten sam”3, czyli następuje redukcja interakcji bohaterów do tych najbardziej 
elementarnych, określonych przez badaczkę jako skonkretyzowane sekwencje wy-

1	 A. Gemra: Od zera do bohatera: ewolucja statusu wampira w wybranych utworach, w: H. Ku-
bicka, G. Trębicki, B. Trocha (red.): Fantastyczność i cudowność. Homo mythicus” – mityczne 
wzorce tożsamości, Zielona Góra 2014, s. 69.

2	 Ibidem, s. 70.
3	 M. Bujnicka: [hasło] Romans, w: Słownik literatury popularnej, pod red. T. Żabskiego, 

Wrocław 2006, s. 535.
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darzeń, takie jak: „spotkanie, oczarowanie lub niechęć, wrogość, rozłączenie lub 
konieczność obcowania, spotkań; wzrost uczucia, tęsknota, pożądanie, miłość lub lęk, 
wstręt, nienawiść”4. Choć przeważająca większość realizacji fabularnych romansów 
metafizycznych (jak inaczej określić można romans paranormalny) adresowana jest 
do młodego czytelnika, wykształciła się taka ich pododmiana, której odbiorcami są 
dorosłe osoby płci żeńskiej (literaturę nazywaną romansem paranormalnym kieruje 
się przede wszystkim do kobiet, wyjaśniając ów fenomen w kontekście zaspokojenia 
potrzeb emocjonalnych oraz estetycznych związanych z percepcją utworu o takim 
charakterze5), a realizacje te obfitują w sceny o zdecydowanie pornograficznym cha-
rakterze. Do cykli takich zaliczyć można Love at Stake Kerrelyn Sparks (brak pol-
skiego oficjalnego odpowiednika tytułu), Strażników wieczności (oryg. Guardians of 
Eternity) Alexanry Ivy6 czy Rasę Środka Nocy (oryg. Midnight Breed) Lary Adrian. 

Tak znaczące skorelowanie wampiryczności z erotyzmem jest sumą najróżniej-
szych czynników, wśród których prym wiedzie zwłaszcza ten powiązany z uobec-
niającą się w tradycji literackiej predylekcją do nadawania aktom wysysania krwi 
jednoznacznie seksualnych konotacji. Anna Gemra pisze, że „postać [wampira – 
K.O.] i [jego – K.O.] działanie interpretowane były często jako metafora zmysłowego 
i występnego pożądania, zaspokajanego bez zgody ukochanej osoby, jak w wierszu 
Heinricha Augusta Ossenfeldera Der Vampir, w którym kochanek zapowiada, iż 
przyjdzie ukradkiem, podczas snu dziewczyny i będzie ją tak całował jak wampir – 
aż przeszyje ją dreszcz, zblednie i osunie się w podobnym do śmierci wyczerpaniu 
w jego ramiona”7. Owe wyraźnie erotyczne skojarzenia rzutują na współczesną ten-
dencję do fascynacji figurą wampira, realizując się przede wszystkim w takich utwo-
rach, których cechą dystynktywną staje się miłość wraz ze wszystkimi jej implikacja-
mi. W podobnej interpretacji wampir staje się ucieleśnieniem kochanka idealnego, 
bo dysponującego całą gamą atrybutów niedostępnych zwyczajnemu mężczyźnie.8

Wątki erotyczno-miłosne uobecniające się w literaturze typu romansowego wiążą 
się z kwestią, o której Krystyna Walc pisze następująco: „związek śmiertelnej kobiety 
z wampirem, obecny [wszakże – K.O.] od jego początków, nabrał ostatnio wymia-

4	 Ibidem.
5	 Warto zwrócić uwagę na fakt, że desygnowanie kobiet na odbiorczynie tego typu literatury 

poświadczają także w wersji polskiej przypisy zamieszczone w cyklach Adrian i Ivy, ewi-
dentnie skierowane do czytelnika niezaznajomionego z militariami (hasło wyjaśniające, że 
C4 jest materiałem wybuchowym) czy rozrywką kojarzoną z upodobaniami męskimi (hasło 
wyjaśniające, kim jest Darth Vader z Gwiezdnych wojen). Założenie, które przyświecało 
tłumaczowi jest stereotypem, wedle którego w kręgu niewieścich zainteresowań nie mieszczą 
się wzmiankowane kwestie.

6	 Właściwie Debbie (Deborah) Raleigh. 
7	 A. Gemra: Piękne, pożądane, przerażające: Lamia i Lilith, „Literatura Ludowa” 2008, nr 4/5, 

s. 13. Podobne konotacje przywołuje także Maria Janion w monografii Wampir. Biografia sym-
boliczna, Gdańsk 2002, passim.

8	 Więcej na ten temat zob. K. Olkusz: W objęciach kiczu, czyli co skrywa (lub odsłania) romans 
paranormalny / metafizyczny. Na przykładzie cyklu „Love at Stake” Kerrelyn Sparks, w: A. 
Gemra, A. Mazurkiewicz (red.): Literatura i kultura popularna. Badania i metody, Wrocław 
2014, s. 149–160.
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rów… zaskakująco ludzkich”9, co wyraża się choćby w pełnych pasji aktach seksual-
nych, których rezultatem finalnym jest miłosne zaangażowanie obojga partnerów. Jest 
to o tyle istotne, że nieomal wszystkie postaci nadnaturalne modelowane są wedle 
podobnego wzorca psychologicznego (o fizjologiczno-aparycyjnym nieco później), 
stanowiąc zbiór cech, które określają bardziej osobnika aspołecznego, introwertycz-
nego niż sentymentalnego amanta, czułego, troskliwego, głęboko zaangażowane-
go w budowanie związku. Egzemplifikację stanowią bardzo stare wampiry z cyklu 
Sparks, wojownicy Zakonu w cyklu Adrian czy niemal wszystkie tego typu postaci 
w powieściach Ivy. Wykładnią aspołecznych zachowań oraz pragnienia izolacji staje 
się każdorazowo fakt długowieczności i związanego z tym znużenia emocjonalnymi 
aspektami egzystencji. Uwolnienie się od pragnień cielesno-uczuciowych równo-
znaczne jest z samokontrolą, polegającą na wycofaniu z jakichkolwiek bliższych 
interakcji, zwłaszcza z płcią przeciwną. Elementem niezmiennym jest zatem dość 
długi okres celibatu, który każdorazowo wyeksponowany zostaje w opowiadanej 
przez narratora historii postaci. Powściągliwość seksualna pełni rolę podwójną; po 
pierwsze: erotyczne inklinacje protagonistów ukierunkowane zostają na konkretne 
kobiety i stają się dowodem najwyższego oddania wybrankom. Po drugie w pewnym 
sensie „gwarantują” happy end (a więc domniemanie wierności), który możliwy jest 
jedynie wówczas, gdy nie ma żadnych wątpliwości co do emocjonalnych intencji 
bohaterów.10 Czystość cielesna – stojąca w jaskrawej opozycji do późniejszej erupcji 
żądz – jest immanentnym składnikiem zaświadczającym czystość intencji mężczy-
zny, który wszelako pragnie jedynie takiej kobiety, która zdobędzie jego uczucia.11 

Jak już wspomniano, kreacje wampiryczne w każdym z analizowanych cyklów są 
niezwykle podobne, co wynika zarówno z wymagań konwencjonalnych, jak i kul-
turowych (model silnego mężczyzny-wojownika i uległej – mniej lub bardziej – 
kobiety), wiążąc się wreszcie z przeświadczeniem, że nadnaturalny kochanek jest 
stworzeniem demonicznym, a zatem „oswojenie” go wymaga znacznie bardziej 
skomplikowanych zabiegów, niż gdyby przedmiotem zainteresowania był człowiek. 
Przełamanie określonego schematu mizoginistycznych wampirzych zachowań od-

9	 K. Walc: Kilka uwag o wampirach najnowszej generacji, w: J. Kolbuszewski (red.): Literatura 
i wyobraźnia. Prace ofiarowane Profesorowi Tadeuszowi Żabskiemu w 70. rocznicę urodzin, 
Wrocław 2006, s. 526.

10	 O ile w cyklu Sparks miłość przypieczętowana zostaje każdorazowo ślubem (co samo w sobie 
nie stanowi gwarancji wierności), o tyle w seriach Adrian i Ivy partnerstwo z wampirem doko-
nuje się poprzez rytuał wzajemnego picia krwi, po którym zdrada po prostu nie jest możliwa. 
Wampiry i ich wybranki tracą zainteresowanie innymi osobnikami, ponieważ więź między 
nimi jest tak silna, że zanika potrzeba erotycznej realizacji z każdym poza ukochanym.

11	 Upodobanie motywu celibatu przez autorki romansów paranormalnych ma też wykładnię 
związaną z chrześcijańskim kręgiem kulturowym. Jak konstatuje Michel Foucault, „cnotliwy 
bohater, zdolny odwrócić się od przyjemności niczym od pokusy, której umie stawić czoło, 
jest figurą drogą chrześcijaństwu, powszechnie bowiem uważano, że wyrzeczenie umożliwia 
przystęp do duchowego doznania prawdy i miłości, które jakoby aktywność seksualna ma 
wykluczać” (Historia seksualności, t. 2: Użytek z przyjemności, przeł. T. Komendant, Warsza-
wa 1995, s. 159). Celibat byłby w tym ujęciu warunkiem dostąpienia autentycznej i nieskażonej 
miłości, stającej się nagrodą za wyrzeczenie oraz cierpliwość w oczekiwaniu na uczucie.
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bywa się z reguły w bardzo prosty sposób, a więc poprzez przypisanie ewentualnej 
wybrance atrybutów spełniających wygórowane wymagania nadnaturalnych adora-
torów (Love at Stake Sparks) lub też posiadanie przez nie uwarunkowań genetycz-
nych, które determinują fascynację nieprzejednanych z zasady istot nadnaturalnej 
proweniencji (cykle: Rasa Środka Nocy Adrian, Strażnicy Wieczności Ivy). Owo zbu-
rzenie oporów emocjonalnych dokonuje się zresztą znienacka, niekiedy wbrew woli 
i pragnieniom protagonistów obojga płci. Czynnikiem determinującym zachowania 
emocjonalne jest początkowo żądza, ukierunkowana na konkretny obiekt i kon-
tynuowana w postaci dążenia do zaspokojenia fizycznego, najczęściej w wyniku 
satysfakcjonującego splotu okoliczności. Z biegiem czasu (z reguły bardzo krótkie-
go) luźna relacja o znamionach wyłącznie seksualnych – co częstokroć i z lubością 
podkreślają erotyczni partnerzy – przeobraża się w głębsze uczucie, które oboje 
zakochani z większym lub mniejszym oporem muszą zaakceptować, aby wreszcie 
osiągnąć miłosne spełnienie. Oczywiście element wyparcia jest tutaj konstytutywny 
dla późniejszego spektakularnego finalnego wyznania lub okazania miłości. Widać 
zatem wyraźnie, że seksualne fascynacje implikowane są jednakowoż ostatecznie 
przez siły od protagonistów niezależne, które nazwać by można przeznaczeniem lub 
boskim zrządzeniem. Najwyraźniej model ten realizuje Ivy, konsekwentnie nadając 
wampirzym ukochanym cechy nadnaturalnej proweniencji i przy okazji konstatując, 
że tak silne relacje możliwe są wyłącznie w perspektywie wyznaczonego jednostkom 
losu (casus Anny, będącej Wyrocznią [Smak ciemności, oryg. Darkness Revealed] 
czy Leylah, nazywanej principium z uwagi na wyprorokowaną jej doniosłą rolę 
w porządku świata [Zachłanna ciemność, oryg. Devoured by Darkness]). 

Aleksandra Alicja Winiarska nadmienia, że „miłość (…), szczególnie dziś, wydaje 
się być uczuciem, które stanowi zagrożenie dla z trudem kreowanej przez mężczyznę, 
a nie jak dotąd konstytuowanej przez naturę, własnej tożsamości”12, co tłumaczy 
trudności protagonistów z pogodzeniem się z rolą osobnika do głębi zakochanego. 
Uświadomienie sobie przez bohatera tego faktu jest jednocześnie próbą sił (z samym 
sobą) i usiłowaniem redefiniowania siebie w kontekście nowoodkrytej emocjonal-
ności. Wampiryczni kochankowie ulegając cielesnym pokusom, nie zdają sobie 
sprawy z istnienia implikacji zbliżenia się do kobiety, której sama obecność wy-
wołuje nieznane dotychczas pragnienia i potrzeby. W ten sposób twórcy romansów 
paranormalnych zaznaczają ekstraordynaryjność związków nadnaturalno-ludzkich, 
eksplikując ich wyjątkowość poprzez hiperbolizację ekstatycznej iluminacji wam-
pirycznego protagonisty względem uczucia miłości.

Warto przy tym zwrócić uwagę na fakt, że większość, o ile nie wszyscy wam-
piryczni bohaterowie to wojownicy, głęboko przeświadczeni o słuszności swojej 
krucjaty przeciwko złu. Owo zaślepienie – a niekiedy pogrążenie w bojowym amoku 
– niweluje dopiero pojawienie się odpowiedniej partnerki, która wprowadza począt-
kowo element rozproszenia, następnie zaś doprowadza do zmiany priorytetów (jak 

12	 A.A. Winiarska: Mężczyzna i miłość, czyli jak kultura redukuje habitus męski, w: B. Płonka-
Syroka, J. Stacherzak (red.): Miłość mężczyzny. Społeczno-kulturowe mechanizmy kreowania 
emocji, Wrocław 2008, s. 53.
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ma to miejsce w większości powieści cyklów Sparks, także Adrian oraz Ivy). Układ 
ten przypomina nieco baśniowe zdjęcie zaklęcia lub iluzji, w której pogrążony jest 
bohater. W takim wypadku ujawnienie się wybranki – jako tej jednej jedynej – deter-
minuje wyzwolenie spod dotychczasowych imperatywów i przejście ze stanu stazy 
w tryb świadomego egzystowania w wymiarze uczuciowym. Zabieg ten pełni też rolę 
katharsis wobec przeszłych negatywnych lub traumatycznych doświadczeń, z jakimi 
protagonista nie potrafił się dotychczas uporać lub wypierał je ze świadomości. 

Rola społeczna mężczyzny uległa, zwłaszcza na przełomie XX i XXI wieku, 
znacznemu przewartościowaniu, stąd przypuszczenie, że obecność wampira w ro-
mansie paranormalnym stanowi nie tylko rezultat skojarzenia tej istoty z erotyzmem 
lub po prostu modą na tę figurę literacką, lecz łączy się niejako z utajonymi po-
trzebami współczesnych kobiet. Wiadomo bowiem, że wampiry jako stworzenia 
długowieczne (a bohaterów mających powyżej stu lat jest w twórczości tego typu 
naprawdę wielu) reprezentują wartości obecnie wypierane, irrelewantne, symbolizu-
jące negowaną przeszłość. Funkcjonują one jednak bez wątpienia w wypieranych ze 
świadomości, choć z pewnością w niej obecnych imaginacjach o silnych, bezkom-
promisowych, walecznych, nieco agresywnych czy drapieżnych osobnikach o moc-
no zakorzenionych zasadach moralnych. Istotne jest przy tym wyobrażenie – być 
może wynikające z tęsknoty za określonym wzorcem mężczyzny – ukształtowane 
przez etos rycerski o szacunku dla niewiast i jego prymacie relacji z nimi. Takie 
potrzeby (pomijając aspekty erotyczne) eksplikują dosłownie lub poprzez fantazje 
seksualne bohaterki romansów paranormalnych. Niemałe znaczenie ma tutaj fakt, że 
„wprawdzie im dalej od pierwotnego barbarzyństwa, tym dalej też od esencjonalnej 
męskości, wszelako ugruntowane przez miliony lat ewolucji postawy nie zanikną, 
jak się zdaje, pod wpływem samej tylko, najbardziej nawet oświeconej ideologii czy 
najbardziej rewolucyjnych przeobrażeń struktury społecznej”13. W tym wymiarze 
wampir funkcjonuje jako twór omalże idealny, a więc kontaminujący wszelkie atry-
buty charakterystyczne dla kochanka perfekcyjnego: brutalność ukierunkowaną na 
wrogów, delikatność i czułość przeznaczoną dla wybranki, zdecydowanie i determi-
nację tak w walce, jak i w zdobywaniu damskich względów, sentymentalność, lecz 
bezwzględność czy brak zahamowań w konfrontacji z niebezpieczeństwem. Cechy 
wampirycznego kochanka to uosobienie kobiecych wyobrażeń o partnerze doskona-
łym – tak w wymiarze fizycznym, jak i psychicznym, przy czym mroczna tajemnica 
(którą do pewnego momentu skrywa każdy z bohaterów) stanowi ostatecznie formę 
afrodyzjaku, dodatkowo uatrakcyjniającego relację. 

Wampir w romansie paranormalnym ucieleśnia jednocześnie „miękkie” emocje14 
i „maczyzmowskie” wzorce zachowań, a ich rezultatem jest spektakularna wręcz 

13	 T. Nakoneczny: Koniec mężczyzny. Czy naturę można oszukać?, w: Płonka-Syroka, Stacherzak 
(red.): Miłość mężczyzny, op. cit., s. 111. 

14	 Walc pisze, ze „zabiegiem »uczłowieczającym« wampira jest niewątpliwa jego zdolność do 
uczuć, w tym do rozpaczy” (Walc: Kilka uwag o wampirach najnowszej generacji, op. cit., 
s. 527), co wyraża się m.in. w negatywnych emocjach, jakie budzi w protagonistach krzyw-
da, która czasami wyrządzana jest wybrance przez antagonistów, bądź po prostu tęsknota za 
ukochaną po zerwaniu. 
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biegłość w sztukach miłosnych. Zaspokojenie potrzeb partnerki jest naczelną za-
sadą odbywanych stosunków, przy czym dążność ta podkreślana jest z całą mocą 
na poziomie narracji, jak również w wewnętrznych monologach wampirycznych 
kochanków, czego dowodzą choćby takie cytaty: „był pochłonięty dawaniem jej 
przyjemności”15; „Tak dobrze się mną dzisiaj zająłeś… że teraz pozwól, żebym to 
ja zajęła się tobą”16; „Był nastawiony na jej przyjemność, nawet gdy jego biodra 
zaczęły mimowolnie poruszać się rytmicznie do przodu i do tyłu, do wtóru coraz 
intensywniejszych ruchów jej ręki”17; „Zajęczał, wtulony w jej wilgotną kobiecość. 
To był przeciągły jęk męskiej rozkoszy, który wzbudził wibracje w jej ciele (…). 
Trzęsła się i krzyczała z rozkoszy. (…) A Brock wciąż ją całował, wciąż pieścił pal-
cami, wzbudzając kolejne dreszcze rozkoszy. (…) – O Boże. Nie miałam pojęcia, jak 
bardzo tego potrzebowałam. – Cała przyjemność po mojej stronie – wymruczał”18; 
„Napięcie gwałtownie w niej wzbierało, gdy pocierał jej łechtaczkę (…). Kiedy 
uniósł jej biodra i dotknął czułego miejsca ustami, krzyknęła (…). Wstrząsnęły nią 
spazmy […]. Nie miał litości. Wsunął [w nią – K.O.] dwa palce (…). Wstrząsnęły 
nią kolejne fale (…). – Dosyć – wycharczała, próbując złapać oddech. – Dopiero 
zaczęliśmy – Uśmiechnął się tryumfalnie”19; „– Chcesz sobie jeszcze pokrzyczeć? 
Poczuła rumieniec na policzkach. Naprawdę krzyczała. – To było dużo silniejsze 
niż się spodziewałam. – Dopiero zaczęliśmy. Jeszcze cię nie doprowadziłem do 
orgazmu ustami”20.

Niewątpliwie zwraca też uwagę fakt, że każdorazowo wampiryczni adoratorzy por-
tretowani są zgodnie z powszechnymi przekonaniami dotyczącymi damskich fantazji 
na temat mężczyzn reprezentujących zestaw określonych cech zewnętrznych, a więc 
dobrze zbudowanych i umięśnionych, szalenie przystojnych czy hojnie wyposażonych 
przez naturę (co w romansie paranormalnym w wersji dla dorosłych jest tak samo 
istotne, jak w profesjonalnych pornograficznych realizacjach filmowych). W tym dąże-
niu do wykreowania partnera idealnego wyraźnie widać uprzedmiotowienie męskiego 
ciała, nadanie mu wyłącznie walorów służących przyjemności – tej estetycznej i tej 
erotycznej. Mężczyzna jest tutaj postrzegany przez pryzmat atrakcyjności, o czym 
świadczą rozliczne passusy odnoszące się do wrażeń wizualnych bohaterek : „Zaparło 
jej dech. W nieznajomym było coś takiego, co z miejsca zmusiło ją do skupienia na 
nim uwagi. (…) Widziała tylko jego plecy, ale… o rany. Był wysoki i szczupły, a jego 
drogi garnitur doskonale leżał na szerokich barkach. Ciemne włosy wydawały się 
nieco za długie, (…) ale sprawiały wrażenie miękkich i gęstych. Kusiły, żeby je do-
tknąć”21; „Nieznajomy był stanowczo zbyt przystojny. Nawet z tą smużką krwi, która 
ciekła mu po skroni. Jego sięgające ramion włosy były głęboko ziemisto-brązowej 
barwy. Oczy miał teraz zamknięte, ale pamiętała ich kolor – złotobrązowe jak wypo-

15	 L. Adrian: Welon północy, przeł. A. Jagodzińska, Warszawa 2011, s. 211.
16	 L. Adrian: Pocałunek o północy, przeł. M. Wyrwas-Wiśniewska, Warszawa 2010, s. 138. 
17	 A Ivy: Nieujarzmiona ciemność, przeł. D. Gostyńska, Warszawa 2011, s. 114.
18	 L. Adrian: We władaniu północy, przeł. M. Wyrwas-Wiśniewska, Warszawa 2012, s. 150–151. 
19	 K. Sparks: Poszukiwany żywy lub Nieumarty, przeł. B. Horosiewicz, Warszawa 2013, s. 220. 
20	 K. Sparks: Anioły i wampiry, przeł. A. Kowalczyk, Warszawa 2103, s. 258.
21	 K. Sparks: Najseksowniejszy wampir świata, przeł.. M. Stefaniuk, Warszawa 2013, s. 54. 

orbis43 v15 inhalt.indd   420 2015-11-12   19:52:52



421

lerowany bursztyn. Nos prosty i silny. Brwi szerokie i inteligentne”22; „Miał twarde, 
wspaniale umięśnione ciało. Takie ciało powinno być mężczyznom prawnie zakaza-
ne. Długie włosy, zaplecione w warkocz, nieco jaśniejsze od jej złocistych włosów, 
podkreślały barwę lodowato niebieskich oczu. Zdało się, że jego rysy wyrzeźbiono 
w najdoskonalszym marmurze. Linie i kąty były idealne, jakby stworzyła je ręka mi-
strza. Miał orli nos i wyraźnie zaznaczone kości policzkowe, gładką skórę w odcieniu 
kości słoniowej, szerokie brwi i usta… Twarde, ale o perfekcyjnym kształcie. Widząc 
takie usta, kobieta zastanawia się, co czułaby, gdyby eksplorowały rozpalone, intymne 
miejsca”23; „Czarne jak grzech [włosy – K.O.] łagodnie opadały na ramiona. (…) Jeże-
li w Sali była chociaż jedna kobieta, która nie marzyła o przeczesaniu palcami lśniącej 
grzywy włosów, Anna była gotowa zjeść ozdobioną srebrnymi koralikami torebkę. 
Wystarczyło, że Conde Cezar wszedł do pokoju, a hormony obecnych pań zaczynały 
szaleć”24; „Surowa twarz Huntera nawet nie drgnęła. Wystające kości policzkowe 
i kanciasta szczęka pozostały nieruchome, jakby wykute w kamieniu. Jedynie jego 
usta wydawały się miękkie”25.

Agnieszka Maj zauważa, iż „obcowanie z pozbawionymi wszelkiej niedosko-
nałości obrazami odmienia nasze spojrzenie na otaczający świat. Oczekujemy, że 
i on będzie pozbawiony brzydoty”26; stąd być może predylekcja autorek romansów 
paranormalnych do ukazywania męskich protagonistów jako ucieleśnień kobiecych 
marzeń o ideale. Upodobanie bohaterek, a przez domniemanie także czytelniczek, do 
szczególnego typu męskiej urody oraz zachowań wynika z faktu, że wiele środków 
masowego przekazu kształtuje bardzo sprecyzowany obraz męskiego wzorca apa-
rycyjnego, charakterologicznego oraz behawioralnego, a elementami składającymi 
się nań są: „sukces, aktywność zawodowa, atrakcyjność fizyczna i intelektualna 
oraz satysfakcjonujące związki erotyczne”27. W wypadku powieściowych wampirów 
wszystkie z wymienionych atrybutów znajdują zastosowanie w odniesieniu do nie-
mal każdego bohatera. W cyklu Sparks spełnieni zawodowo i finansowo są zarówno 
szef Romatechu, wampir Roman Draganesti, jak i jego współpracownicy – czy to 
ochroniarze, czy naukowcy, czy księgowi. W powieściach Adrian wampiry tworzą 
bardzo elitarne formacje, a Zakon składa się z modelowych wręcz przykładów samo-
realizacji. W przypadku twórczości Ivy zasada ideału mężczyzny ma zastosowanie 
w opisach większości męskich protagonistów, z małymi odstępstwami, jeśli idzie 
o stan posiadania lub pozycję społeczną. Jednak nawet jeżeli z jakiegoś powodu 
protagonista nie dysponuje którymkolwiek z materialnych atutów, zyskuje go w toku 

22	 K. Sparks: Jak uwieść wampira (specjalnie się nie starając), przeł. M. Stefaniuk, Warszawa 
2014, s. 34. 

23	 Ivy: Nieujarzmiona ciemność, op. cit., s. 22.
24	 A. Ivy: Smak ciemności, przeł. M. Ufland, Warszawa 2011, s. 8. 
25	 L. Adrian: W objęciach północy, przeł. M. Wyrwas-Wiśniewska, Warszawa 2012, s. 99.
26	 A. Maj: Ciało jako ponowoczesny „projekt artystyczny”, „Estetyka i Krytyka” 2013, nr 28, s. 

87.
27	 A. Babicka: Medialna kreacja mężczyzny – studium przypadku „Men’s Health”, w: K. Wen-

ta, E. Perzycka (red.): Edukacja informacyjna. Neomedia w społeczeństwie wiedzy, Szczecin 
2009, s. 180.
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narracji, czego przykładami są choćby młody, wychowany w biednej rodzinie wampir 
Phinneas z cyklu Sparks, pozbawiony pozycji zawodowej Sterling Chase z powieści 
Adrian, czy wyalienowany Styks z cyklu Ivy. Satysfakcjonujące życie erotyczne staje 
się z kolei udziałem wampirycznych bohaterów dopiero wówczas, gdy spotykają oni 
wymarzoną wybrankę. Wtedy relacja seksualna ukazana zostaje jako najbardziej 
uświęcona i w związku z tym powodująca tym większe zaspokojenie.

Warto przy tym zwrócić uwagę na aspekt socjologiczny, a więc kontekst, w któ-
rym powstają romanse metafizyczne (czy romanse w ogóle), ponieważ stają się one 
realizacją imaginacji uniwersalnych, a te z kolei stanowią wykładnię określonego wi-
zerunku bohatera podobnej literatury. Każdorazowo bowiem powieściowe wampiry 
odwzorowują dystynktywne cechy modelu mężczyzny idealnego, lansowanego, jak 
wspomniano, przez rozmaite media. Anna Babicka – pisząc wprawdzie o określonej 
grupie konsumenckiej, ale wykładając nieco bardziej uniwersalne schematy odno-
szące się do podstawowej matrycy mężczyzny perfekcyjnego – dokonuje podzia-
łu elementów dystynktywnych wizerunku tegoż w trzech obszarach, a mianowicie 
w wymiarze fizycznym, co do którego użyte zostały takie określenia, jak: „przystoj-
ny, zadbany, dobrze zbudowany, prowadzący zdrowy tryb życia, modnie ubrany”28, 
wymiarze psychicznym sytuującym ideał jako „człowieka sukcesu, posiadającego 
dobrze płatną pracę, luksusowe dobra, (…) odważnego, cechującego się tzw. »silnym 
charakterem«”29 oraz wymiarze noetycznym, w którym „prowadzi [mężczyzna – 
K.O.] bardzo aktywne życie erotyczne, [jest – K.O.] profesjonalistą, człowiekiem 
kreatywnym”30. Większość wymienionych cech to atrybuty powieściowych wam-
pirycznych amantów, którzy – mimo iż są z założenia istotami nadprzyrodzonymi 
– stanowią powielenie, a niekiedy – właśnie ze względu na swoją ekstraordynaryjną 
proweniencję – hiperbolizację wzorca idealnego samca.

W obszarze tym umiejscowione są także seksualia, które – podobnie jak i inne 
elementy wzorca idealnego – poddane zostają jakościowej stereotypizacji. Oferując 
bowiem odbiorczyniom protagonistów tyleż atrakcyjnych, co sprawnych erotycznie, 
autorki wikłają je w wyobrażenia o relacji perfekcyjnej, w której warunkiem sine qua 
non jest obopólna satysfakcja. Akty miłosne w romansach paranormalnych (będące 
zresztą częstokroć preludium do trwałego związku) mają charakter wprost porno-
graficzny, a ich opisy bywają bardzo dosłowne, by nie rzec – balansujące na granicy 
dobrego smaku. Każdorazowo jednak elementem wspólnym staje się podziw dla ciała 
partnera czy partnerki, a deskrypcje zawierają z reguły przymiotniki waloryzujące 
obiekt pożądania. Tak dzieje się na przykład w powieści Sparks pt. Najseksowniej-
szy wampir świata, kiedy przepełniona pożądaniem bohaterka spogląda na swoje-
go kochanka i konstatuje w myślach, że „Gregori był najseksowniejszym żyjącym 
mężczyzną. Albo raczej najseksowniejszym nieumarłym mężczyzną”31. Podobny 
model zaobserwować można w powieściach Adrian i Ivy, czego egzemplifikację 

28	 Ibidem.
29	 Ibidem.
30	 Ibidem. 
31	 Sparks: Najseksowniejszy wampir świata, op. cit., s. 229. 
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stanowią następujące fragmenty tekstów: „dermaglify na ramionach i rękach pałały 
kolorami – pięknymi, głębokimi odcieniami burgunda, indygo i złota”32; „Jej skóra 
była ciepła i gładka jak atłas (…). Darcy pachniała niewinnością, która płynie prosto 
z duszy i serca”33, „jej umysł skupił się na nim, (…) na męskim pięknie potężnego 
ciała (…). Podziwiała mięśnie jego ramion i klatki piersiowej, fantastyczne kolory 
i wzory wirujących dermaglifów”34. Idealizacja ciał kochanków przekłada się na ich 
sprawność seksualną oraz zdolność do wielokrotnego przeżywania rozkoszy, ściśle 
wiążąc się również ze swoistą fetyszyzacją jednoczesnego orgazmu. W powszechnym 
bowiem przekonaniu warunkiem udanego pożycia jest jednoczesne doświadczenie 
zaspokojenia, tedy w romansach paranormalnych każde zbliżenie nie tylko jest dla 
partnerów satysfakcjonujące, lecz też i ta satysfakcja ma miejsce każdorazowo w tym 
samym momencie, o czym świadczą choćby takie passusy: „Pokój zawirował wokół 
Lary, ale trzymała się mocno. (…) Jęknęła, kiedy wstrząsnął nią kolejny orgazm. 
Jack doszedł w niej”35; „Spadała, zatracona w rozkoszy. Przylgnęła z całych sił do 
Ria, gdy jej ciało ogarnęła pulsująca rozkosz. Usłyszała jego gardłowy pomruk”36; 
„Poczuł, że zadrżała z rozkoszy, wbijając mocno paznokcie w jego skórę. Wstrząsnął 
nim nagły dreszcz. (…) Tak, jakby nagle stali się jednością”37. 

Istotnym składnikiem damsko-męskich igraszek są również erotyczne aluzje, któ-
rych nie szczędzą sobie w rozmowach bohaterowie, będące prologiem do relacji o cha-
rakterze cielesnym. Podobną rolę odgrywają imaginacje seksualne, w które zaanga-
żowana bywa z reguły tylko jedna ze stron; późniejszy akt seksualny stanowi jedynie 
ich dopełnienie. Skonstatować należy, iż „fantazje seksualne, których w codziennym 
życiu doświadcza wielu ludzi, stanowią w węższym znaczeniu »wyobrażeniowe przed-
stawienie sobie sytuacji seksualnych«. W szerszym znaczeniu są one rozumiane jako 
wyobrażenia o treści erotycznej, które mogą występować w marzeniach, zarówno spon-
tanicznych, jak i prowokowanych poprzez oddziaływanie materiałów o treści erotycz-
nej”38, jednak w romansach paranormalnych pełnią one funkcję swoistego katalizatora. 
Obiekt erotycznej imaginacji z reguły zdaje sobie bowiem sprawę z zainteresowania 
fantazjującego, co samo w sobie stanowi dlań silny bodziec seksualny. Tym samym 
wytwarza się między bohaterami więź, o której początkowo nie chcą oni wspominać, 
jednak pod wpływem okoliczności ich wzajemne relacje podlegają rozwinięciu od 
fantazji, poprzez akt płciowy, na uczuciu i trwałym związku kończąc.

Ważnym detalem w erotycznych uwikłaniach bohaterów romansów paranormal-
nych jest także przynależność jednego lub obojga partnerów do sfery nadnaturalnej. 
Unikalność podobnej relacji polega w powieściach Ivy i Adrian na stworzeniu – 
poprzez wzajemne picie krwi, któremu wtóruje akt miłosny – nierozerwalnej więzi 

32	 L. Adrian: Potęga północy, przeł. M. Wyrwas-Wiśniewska, Warszawa 2011, s. 173. 
33	 A. Ivy: Odwieczna ciemność, przeł. M. Stefaniuk, Warszawa 2011, s. 118.
34	 Adrian: Welon północy, op. cit., s. 212.
35	 K. Sparks: Sekretne życie wampira, przeł. A. Kowalczyk, Warszawa 2011, s. 338.
36	 Adrian: Potęga północy, op. cit., s. 176.
37	 Ivy: Odwieczna ciemność, op. cit., s. 372.
38	 J. Szyran: Aspekty moralne fantazji seksualnych, „Collectanea Theologica” 2005, nr 

2, s. 4.
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wyrażającej się poprzez wiedzę o stanie zdrowia i psychiki każdego z partnerów. 
U Sparks stosunek płciowy może, lecz nie musi, łączyć się z wampiryczną pre-
dylekcją do pożywiania się krwią, z pewnością jednak partnerzy – poprzez swoje 
nadprzyrodzone zdolności – mogą stymulować rozkosz na wiele sposobów (choćby 
lewitując podczas połączenia). Tak wyraźne wskazanie wyższości wampirycznych 
kochanków nad ludzkimi nie wynika wyłącznie z faktu, że akurat ten archetyp bo-
hatera stał się w romansach metafizycznych ideałem amanta, lecz wiąże się również 
z wcześniejszymi wyobrażeniami dotyczącymi wampirów. 

Przykłady przywołanych cyklów romansów metafizycznych Adrian, Ivy oraz Sparks 
wskazują na wyraźną predylekcję do zmiany optyki w kreowaniu wampirycznego 
kochanka, a ewolucja taka wiązać się będzie m.in. z bonizacją figur grozy oraz ich 
adaptacją do odmiennych konwencji literackich. Znamienna abiektalność wampira, 
reprezentującego wieloaspektową monstrualność, przetransformowana została w wam-
pira-amanta, będącego przedmiotem pożądania, fascynacji i elementem erotycznego 
imaginarium. Przeobrażenie to wiąże się ze zmianą konwencji literackiej, w której 
pojawia się wampir. Tym samym nie jest to już fantastyka grozy, lecz odmiana romansu 
z elementami fantastycznymi, co sprawia, że archetypiczny krwiopijca pozbawiony zo-
stał sztafażu potworności, a nabył takich cech, które jednoznacznie identyfikują go jako 
amanta. W takim modelu narracyjnym tradycyjne metody prezentowania wampiryzmu 
schodzą na plan dalszy, zastąpione przez te mniej kojarzone z grozą, a bardziej z roman-
sem. Wprawdzie najbardziej stereotypowe wyobrażenia zostają w powieściach zasymi-
lowane (choć w łagodniejszej formie, jak na przykład pożywianie się wyłącznie krwią 
syntetyczną w powieściach Sparks czy Ivy), jednak dostosowanie ich do romansowej 
konwencji uwypukla przede wszystkim aspekty związane z seksualnością. W podob-
nym ujęciu wampiry pokazane zostają jako super-kochankowie, których możliwości 
erotyczne wielokrotnie przewyższają ludzkie, a których zmysłowość i jednoczesna 
wrażliwość na damskie potrzeby (również te emocjonalne) determinuje postrzeganie 
ich jako wzorców ideału. Paradoksalnie jednakowoż taka koncepcja archetypu koreluje 
poniekąd z dawniejszymi wykładniami mitu wampirycznego39, głównie z uwagi na 
tezy głoszone przez jednego z uczniów Freuda, Ernsta Jonesa, „który postrzegał wam-
pira jako »nocnego ducha, kopulującego ze śniącym (…) i wysysającego jego krew; 
będącego oczywiście wytworem koszmaru«. Koncepcja Jonesa, tłumacząca wampi-
ryzm jako erotyczną i paniczną obsesję, wyrażającą – skumulowaną z cierpieniem 
i przerażeniem – rozkosz, znalazła wielu zwolenników zarówno wśród interpretatorów 
mitu, jak również twórców literackich i filmowych wyobrażeń wampira”40. Inspiracja 
erotycznością uwikłaną w to, co nie do końca umarłe, okazała się przedsięwzięciem 
tyleż udanym, co intratnym z uwagi na ogromną poczytność metafizycznego romansu. 
Elementy estetyki grozy skompilowane z jedną z najpopularniejszych odmian powieści, 

39	 Zaznaczyć tu trzeba, że mit wampiryczny i pierwotne jego interpretacje mają znacznie starszą 
genezę. Zob. A. Has-Tokarz: Motyw wampira w literaturze i filmie grozy, w: G. Gazda, A. 
Izdebska, J. Płuciennik (red.): Wokół gotycyzmów. Wyobraźnia, groza, okrucieństwo, Kraków 
2002, s. 167–178.

40	 Ibidem, s. 169.
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jaką jest romans, stały się znakiem rozpoznawczym bardzo wielu serii poświęconych 
tym motywom. Warto przy tym zauważyć, że wynika to najprawdopodobniej z faktu, iż 
„intertekstualność romansu obejmuje (…) duże obszary literatury i paraliteratury, lecz 
na ogół cechuje ją pasywność wobec przywołanej tradycji. Z myślą o potencjalnych 
odbiorcach dokonuje się przede wszystkim asymilacja, rzadko modyfikacja wybranych 
elementów zbioru”41. Tym samym przetransponowanie motywów fantastycznych do 
konwencji romansowej jest tedy jedynie próbą wypełnienia schematu nową treścią. 
Rezultatem ubocznym tej dążności stało się natomiast nadanie postaci wampira nowego 
znaczenia, determinowanego wymogami określonej estetyki, a więc zredukowania tej 
figury do seksualności i aspektów z tym związanych. 

Słowa klucze:

romans paranormalny, romans metafizyczny, wampir, seksualność, pornografia, 
romans, fantastyka grozy

Abstract
Stripping the Vampire. Erotic Imaginations and Sexual Fantasies  

in Paranormal Romances (on the Given Examples)

In paranormal romances one can witness a significant transformation of an 
abjective vampire, that represents the multifacetedness of monstrosity, into the 
figure of a vampire-adorer who becomes an object of desire, fascination, and 
a part of the erotic imagery. This very transition seems to have been triggered by 
a shift in the literary convention wherein a vampire has been making his appe-
arance heretofore. Hence, it is no more contributes to a typical gothic narrative 
but to the form of romance seasoned with a bit of fantasy, thereby depriving 
this archetypical blood-sucker of their nefarious staffage and qualifying them 
unequivocally as an adorer. In that regard, any traditional means of defining the 
vampirism become secondary to those less associated with gothic – and more 
with romance narratives. Consequently, vampiric sexuality comes out as a sub-
stantial part of the plot along with the descriptions of love intercourses that are 
even wont to balance on the edge of pornography. 

Keywords:

paranormal romance, vampires, sexuality, pornography, romance, gothic nar-
ratives

41	 Bujnicka: [hasło] Romans, op. cit., s. 539.
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